
Komunikaty
Z w iązku Z a k ła d ó w  Graficznych i W ydaw niczych  
na P o ls k ę  Z a ch o d n ią  z  s i e d z ib ą  w  P o zn a n iu .

Zebranie miesięczne Wydawców
celem  om ów ienia p ren u m era ty

na kwiecień 1923
odbędzie się dn ia  1 m arca  1923

po południu o g o d z in ie  5
w lokalu  przy Starym Rynku nr. 4, daw niejsza k s ię ­
g a rn ia  Jolowicza.

Z aznaczam y w yraźnie, że obrady rozpoczną
się bezwzględnie p u n k tu a ln ie  i kończą się najpóźniej
o godzinie 530. Sekr. gen.: Iirycj.

Kredyt w przemyśle drukarskim.
O grom ny w zrost drożyzny podkopał przem ysł 

św iatow y nietylko, lecz i nam  d rukarzom  dał się 
dotkliw ie odczuć, pow odując przesilenie finansow e w 
niejednym  zakładzie graficznym . .Takżesz często łu ­
dzim y się zapisu jąc olbrzym ie sum y do k siąg  h an d lo ­
wych! Zdaje się nam , żeśm y znakom ity  zarobek 
u zyskali, a  nie m ając czę-sto czasu na przekalkulow a- 
nie nie zdajem y sobie często spraw y z tego, że w łaści­
wie zarobiliśm y bardzo m ało, często nic, a czasem  — 
pom im o w yższych liczb — ponieśliśm y rzeczyw istą 
stra tę . W  ty ch  anorm alnych  czasach, w k tó rych  ży­
jem y, gdzie sum y olbrzym ie płacim y za p ap ier i ro ­
bociznę, szczerze m ów iąc nie po trafim y często horen- 
dalnej zwyżki w ydatków  za koszty handlow e i w y­
tw órcze wliczyć do cen sprzedaży w stopn iu  odpo­
w iednim . Nie po trafim y  często, bardzo często, odpo­
w iednich sum  za dzieła naszych o ficym 'drukarsk ich  
żądać i pobierać.

Bezsprzecznie do cen pobieranych za prace d ru ­
k arsk ie  dokładać m usim y kosztem  w łasnej kieszeni

lub w łasnych  sił fizycznych. My, w łaściciele zak ła ­
dów graficznych d ruk arzo m  i zecerom  reg u la rn ie  ty ­
godniowo płacić m usim y sum y horendalne, a nam  za 
dostarczane d ruk i w jak i sposób p łacą? Za dni k ilka , 
tygodni a często m iesięcy po dostarczen iu  druków ! 
W  m iędzyczasie p ien iądz dalej s trac ił na. w artości 
i z p rzerażeniem  dow iadujem y się, że drożyzna zno­
w u w zrosła, że płacić pracow nikom  m usim y  sum y 
coraz wyższe, a po tu ln ie cziekamy na, odbiór sum , k tó ­
re pod w zględem  w artości coraz bardziej topnieją,-. 
Za wyłożone m ark i dostajem y de facto w końcu  feny- 
gi... K lient m niejszy w ykorzystu je  dobroduszność d ru ­
k arza  w przedm iocie udzie lan ia  k red y tu  płacąc za dni 
k ilk a  lub k ilkanaśc ie , w iększy k lien t n a to m iast płaci 
w span ia łom yśln ie  z góry, lecz. — w ekslam i, k tóre 
n ie raz  przez k ilka  tygodni bezw artościow o w szafie 
leżą, poniew aż żaden ban k  dyskontow ać ich  wcale 
nie m yśli.

To w szystko sp raw ia, że zarobek nasz, skrzętn ie  
notow any, jest n a  papierze, jes t z łudnym . K ażdy z 
nas d ru k a rzy  posiada w iększy lub m niejszy  zapas 
papieru , k tó ry  po tańszej cenie był zakupił. Sprze­
daw szy p ap ie r cieszym y się z osiągniętej sum y, lecz o 
dziwo! — przy now ych zakupach  p rzekonujem y się, 
żeśm y n iety lko  że n ikogo nie „ożenili", lecz sarni n a  
dobitkę „w depli".

Chcąc podobnych dośw iadczeń un iknąć, od s tra t 
się uchronić, pow inniśm y, my w łaściciele oficyn d ru ­
karsk ich  pow ziąć jednom yślną uchw ałę, że druki 
odstaw iać będziem y tylko pod w aru n k iem  zap ła ty  w 
dniu  dostaw y rach u n k u . In ic ja tyw ę k u  tem u  pow i­
nien  dać Zw iązek Zakładów  G raficznych.

Również w ielką  bolączką dla każdego d ru k a rza  
i jest to, że nie m a dokładnych inform acyj o cenach 

rynkow ych pap ieru . Oblicza się na. oślep, jeden h u r ­
tow nik  żąda za kg. p ap ie ru  dajm y n a  to 2000, inny  za 

! ten  sam  pap ier 3000 m k,! O rgan zawodowy poniósł 
by w ielką zasługę, gdyby reg u la rn ie  w każdym  n u ­
m erze zam ieszczał „giełdę papieru  d rukarsk iego", a 
zapow iadał już n ap rzó d  ew entualne podw yżki, trzy ­
m ając  stale rękę  n a  tę tn icy  fab ry k an ta .

W ten sposób u n iknęlibyśm y  często s tra t  w p rze­
m yśle d ru k a rsk im . Beku.

Organ Związku Zakładów Graficznych i Wydawniczych na Poiskę Zachodnią z siedzibą w Poznaniu.



O d  r e  d a k c j i :  „G iełdy p ap ie ru  d rukarsk iego"
podaw ać nie m ożem y, bo tak ie j in s ty tu c ji jeszcze nie 
posiadam y w  Polsce. Nie przyczyniłaby  się ona by­
najm niej do u reg u lo w an ia  cen. W szędzie tam , gdzie 
produkcja, p ap ieru  — jak  u  n as  w Polsce — nie po­
k ry w a  zapotrzebow ania krajow ego ceny zawsze będą 
niestałe w  podaży hu rtow ników . R adzim y przez 
k ró tk ie  ogłoszenia, żądać ofert hu rtow ników  na po­
trzebne rodzaje pap ieru . Ceny, o ile to możliwe, po­
dajem y skrzętn ie , lecz n iekoniecznie  fab ry k an t po­
zwoli sobie trzym ać rękę n a  tętn icy , a jeszcze m niej 
h u rto w n ik , w k tórego in teresie  nie leży podaw anie 
źródeł zak u p u  burtow ego, i k tó ry  w dod atk u  te sa ­
me dośw iadczenia pud względem  k red y tu  porobił co 
d ru k a rz  defalista . Kto „Przegląd. P ap iern iczy ' czyta 
stale  i uw ażnie, prócz cen ru b ry k ę  „Z ry n k u  p ap ie r­
niczego" w yrobi sobie z biegiem  czasu pojęcie o ru ­
chu p rodukcy jnym  i zw yżkow ym . „Z apow iadać n a ­
przód: ew en tualne podw yżki" jes t d la  re d ak to ra  facho­
wego rzeczą bardzo zd rad liw ą i niebezpieczną. To 
jednakże zasadniczo pow iedzieć m ożem y: w pływ  na 
zwyżkę cen za pap iery  m a ją : ceny za surow iec jako  
to celulozę, odpadki papierow e, szm aty, a r ty k u ły  che­
m iczne, robociznę, węgiel, a bynajm niej na  o sta tk u  
opłaty  kolejow e i pocztowe i w reszcie ustanow ione 
cło na  p ap ie r zagraniczny.

chwili bieżącej

Ceny fabryczne za odpadki papierowe mięszane.
Z początkiem  każdieigo m iesiąca, publikow ać będziem y 
cenę za odpadk i papierow e m ięszane przy  dostaw ie 
w agonow ej pap iern iom  d la  in fo rm ac ji czytelników  
naszych.

Za lu ty  cena ta  w ynosi 550 m arek  za k ilogram .

„Gazeta Przem ysłu Rzeźnickiego", Tow. Akc., 
Poznań. Zarząd zw ołuje akc jonarjuszy  n a  w alne ze ­
branie , k tó re się odbędzie 4 marca. br. o godz. I w po­
łudnie, na sali p. Jarockiego, P oznań , M aszta larska
8. Na, po rządku  dziennym  pom iędzy i m ierni sp raw a 
podw yższenia k a p ita łu  akcyjnego do 50 000 000 mk.

„Tow. W ydawnicze „Siewba“ Sp. Akc.“ W arsza­
wa, zaw iązało  się celem  prow adzen ia  k sięgarn i so r­
tym entow ych i w ydaw niczych, d ru k a rń , b iu r dzienn i­
ków, rek lam  i ogłoszeń, w y daw an ia  książek, pism , 
dzienników , m ap, ja k  i w szelkich  innych  pomocy 
naukow ych  i szkolnych  o raz  w  celu nabycia  D ru k a r­
ni N arodow ej w W arszaw ie i P io trkow ie. K apitał 
zakładow y określony został na  30 000 000 mk., podzie­
lony n a  30 000 akcyj po 1000 m k. każda, a  rozdzie­
lony pom iędzy założycieli i osoby zaproszone przez 
n ich  do u d z ia łu  w Spółce. Założycielam i są  pp.: Ale­
k san d e r B ogusław ski, Jerzy Kuncewicz, Z ygm unt R u­
sinek, M ar ja n C ieplak i T adeusz W róblew ski.

„Spółka Akcyjna dla W ydawnictw Ekonomicz­
nych", W arszawa. Firm a, pow stała  celem  p row adze­
n ia  w szelkiego’ rodza ju  działalności w ydaw niczej, a 
w szczególności dla. n ab y c ia  i w y d aw an ia  „Tygodni­
ka Handlowego'", będącego w łasnością  Stow arzysze­
n ia -K u p có w  P o lsk ich  w W arszaw ie oraz  celem  pro­
w adzen ia zakładów  graficznych. K ap itał zakładow y 
określono' n a  30 000 000 m k., podzielonych n a  3000 
afccyj po 10 000 m k. każda. Założycielam i Spółki 
Akc. są: Jerzy  B russendorff, P io tr  Florczyk, Bogu­
sław  H erse, S tefan  Jabłkowiski, Z y gm unt K iltyno- 
wicz, W acław .B u rsk i, Adolf S zturm , S tan is ław  W ąr- 
tailski i Feldlkis .Zieliński.

Myta pracowników drukarskich w Gdańsku wy­
noszą obecnie w k lasie  najlep iej opłacanych, dla żo­
n a ty ch , 80 000 m k. n. tygodniow o. Gazety gdańsk ie 
zapow iadają  zwyżkę cen za abonam en t i d ruk i.

Praktyczny kurs nauki drukarstwa.
(Ciąg dalszy z nr. 7).

n ia  naszego do u s ta len ia  polskiego pud la  przyczyni 
się ten  pro jek t, k tó ry  z pud ła  polskiego' w yelim inuje 
znaki obce, przez co zyska ono na p rzestrzen i i p rzej­
rzystości, czego przedew szystkiem  do tąd  jem u  brak .

Pudło polskie używane na  terenie b. Kongresówki.

W  b. Kongresówce w ytw orzył się więcej sw oj­
ski typ  pud ła , typ, k tó ry  po pew nem  udosk o n alen iu  
m ógłby może znaleźć rozpow szechnienie w k ra ju . 
N ad typem  p u d ła  polskiego należy jeszcze popraco­
wać, gdyż jedno litość będzie znacznem  udogodnie­
niem  tak  d la zakładów  jak  i sk ładaczy. W edług zda-

Pudto polskie używane w b. dz. pruskiej.

Załączone ilu s trac je  d a ją  obraz dw óch zasad n i­
czych typów  używ anych u  n as  pudeł.



Myta pracowników drukarskich w Niemczech
w ynoszą od 19 lutego do 3 m arc a  w k lasie  najlep ie j 
oplacainych 57 000 m k. n . tygodniow o; w zrost w ynosi 
przeszło 40 procent. Z tego pow odu i w sk u tek  w yż­
szych ce:n za pap ier i farby  podwyższono ceny za 
d ru k i o 75 procent.

Płace pracowników introligatorskich w N iem ­
czech podwyższono za drugi,trzeci i czw arty  tydzień  
lutego o 40, 75 i 85 procent, tak  że najw yższe m yto 
trzech ka.tegorji pracow ników  w ynosi 850, 1062 i 1123 
m k. za godzinę pracy. Zwyżkę akordow ą za ten  sarn 
okres podwyższono zależnie od k a teg o rii robotników  
d 18 910, 23 650 i 25 000 procent.

Echa strajku drukarskiego w Holandji. W sty ­
czniu, jak  donosiliśm y, w ybuchł w  H o land ji s tra jk  
d rukarzy , k tó rzy  n ie  chcie li p rzystać n a  zniżkę płacy 
o 6 procent. Po dziew ięciu d n iach  s tra jk  ukończył 
się; p racow nicy  podjęli p racę, godząc się na, zniżkę.

Stowarzyszenie zecerów w Londynie (London 
Society of Com positors) obchodzi w ro k u  bieżącym  
75-letni jub ileusz is tn ien ia . S tow arzyszenie założo- 
nern zostało 1848 r.

Ceny za ogłoszenia w prasie niem ieckiej. Obecne 
k a tastro fa ln e  położenie gospodarcze razem  z dew a­
lu ac ją  m ark i w Niem czech u jaw n iły  szalone podro­
żenie dzienników , a  szczególnie rap to w n ą  zwyżkę cen 
za ogłoszenia. R ekord pod tym  w zględem  osiągnął 
„B erliner T agebłatt" , k tó ry  obecnie za w iersz 22-mili- 
m etrow y wysokości 1 m ilim e tra  lub  jego m iejsce 
pobiera „tylko" 1100 m k niem .; jeden  92-m ilim etrow y 
w iersz rek lam ow y w dziale ogłoszeń tego  p ism a k o ­
sztuje 7000 m k. niem . Za m ilim etrow y w iersz re k la ­
m ow y w „D eutsche T ageszeitung" w B erlin ie płaci 
się 250 m k.; „N eueste N achrich ten" we W rocław iu  
125 m k.; „F ra n k fu rte r  Z eitung" (nad Menem) 475 mk. 
„H am burger F rem d en b la tt"  450; „Leipziger N eueste

Dzieje 
sztuki drukarskiej miasta Poznania 

aż do roku 1815.
Opracow ał J. Galew ski, Gniezno.

(Ciąg dalszy z Nr. 7).
Księgarz M elchior D uryrg is tn ia ł w P o zn an iu  od 

1570—1580 roku ; ro k u  1574 zeznaje tenże n a  ra tu szu , 
iż w in ien  83 ta la ry  księgarzow i w rocław sk iem u K ry­
spinow i Scharffenbergerow i.

Około roku  1577 założył lu te ra n in  M elchior N ering 
d ru k a rn ię  w P oznan iu . Jego pierw szą p racą  m a być 
dzieło Łasickiego: „Clades D an tiseana"  z ro k u  1577, 
a pierw szą p racą  w języku polskim  k s iążk a  pod ty tu ­
łem :

„K atechizm  kościo ła  pow szechnego, n au k i do 
zbaw ienia potrzebniejsze z dowodów p ism a św ięte­
go, sn ad n ą  a  dok ładną k ró tkością  zam ykający . Pa- 
styrzom  duchow nym  do n au k i kościelnej, gospoda­
rzom  do ćw iczenia domowego, i wszelkiego s tan u  
C hrześcianom  książk i bardzo pożyteczne: jak o  z
przedm ow y i  reg estru  ich zobaczysz. Teraz nowo 

. sp isane i w ydane przez księdza H iero n im a Powo- 
dowskiego, k an o n ik a  poznańskiego. W  Poznaniu . 
M elchior N ering. „Anno Domini 1577. Cum g ra tia  
et p riv ileg j0‘- S. R. M.“ (8°). (Roku pańskiego 1577. 
Za łask ą  i p rzyw ilejem . Pieczęć królew skiego 

m ajesta tu ).
Z o sta tn ich  prac N eringa, k tóre w P o zn an iu  

drukow ał, je s t dzieło Jakóba N iem ojew skiego: „O róż-

N achriclrten" 310 m k.; „M unchener N eueste N ach­
rich ten "  300 m k. Spora ilość w iększych dzienników  
ja k  n. p. „B erliner G eneral-A nzeiger" w ychodzi od 
1 s tyczn ia  b. r. ty lko 3 razy  tygodniow o.

Ja k  w y n ik a  z powyżej przytoczonych cyfr, p re ­
n u m era ta  dzienników  polskich, a  szczególnie ceny 
ogłoszeń m im o w iększej ceny za  p ap ier są  niższe niż 
w N iem czech, po części naw et bardzo znacznie.

Pom im oto w ytw órcy, h u rto w n icy  a naw et 
d eta liśc i n iem ieccy o w iele częściej ogłaszają, 
aniżeli polscy. P rzem ysł n iem ieck i w stosow nej 
rek lam ie  w idzi pożytek i głów ny sposób do ko rzyst­
nego zbytu  w zględnie zak u p u  surow ca lub gotowego 
tow aru . Z asada n iem iecka: „K lappern gehórt zum 
Geschaft! — R adau  m achen  is t K unst!" dotychczas 
nie zaw iodła pom ysłow ych przem ysłow ców  i obro t­
nych kupców  w Niem czech.

Trudne położenie przemysłu graficznego w N iem ­
czech. Od Nowego R oku położenie w  zak ład ach  d ru ­
k a rsk ich  'i artystycizino-graficznych w sk u tek  b rak u  
zleceń ta k  dalece się pogorszyło, że spora liczba za­
k ładów  d ru k a rsk ich  pracę ograniczyła, a w iele in ­
nych zm ieniło produkcję . Szczególnie uc ierp ia ły  w y­
tw órn ie  ilu s tro w an y ch  k a r t  pocztow ych, gdyż w e­
w n ą trz  N iem iec z pow odu w ysokiej ceny rzadko kto 
k u p u je  k a r tę  z w idokiem  m iasta, lub rep rodukcję  a r ­
tystyczną, a, wywóz k a r t  arty sty czn y ch  o tyle u tru ­
dniony, że ceny p rzestały  być zag ran icą  k o n k u re n ­
cyjne. Z akłady  litograficzne zyskały  jeszcze zlecenia 
i to na  w ykonanie n u t  i banknotów . D ru k arn ie  dzie­
łowe najbardzie j się u sk a rża ją , gdyż pokup książek 
m aleje  w sku tek  ubożenia ludności k ra jow ej. Zlece­
n ia  zagraniczne rów nież zm alały  w sposób dotkliw y, 
jedynie jeszcze R osja sowjecka., w ie rn a  sojuszniczka, 
ra tu je  przem ysł graficzny  w Niem czech udziela jąc 
pow ażnych zleceń n a  w ykonan ie książek  szkolnych 
i dzieł k lasyków  rosy jsk ich .

ności w iary  ch rześc ijań sk ie j" , k tóro też spowodow ało 
zam knięcie jego oficyny. O Niiemojewskim i Ne- 
r in g u  pow iada W ujek  w dziele: „D alysis", w alcząc z 
N iem ojew skim  o w iarę:

„Od tego czasu  zachow aliśm y przez, la t  trzy 
głębokie m ilczenie w obec N iem ojew skiego, aż w 
styczn iu  ro k u  1578 dał swe książk i drukow ać w  P o­
znaniu . Poniew aż ale d ru k a rz  w obec przyw ileju , 
jak i od Jego' K rólew skiej Mości otrzym ał, a w  któ- 
rem  w yraźn ie  zastrizeżonem było, iż m u  nic con tra  
fidCm catholicam  (przeciw wierze kato lick iej) d ru ­
kow ać nie wolno, pom im o tego książkę tę d ru k o ­
wać się odważył, przeto kaza ła  Jego E m inencja, b is­
k u p  poznański, Ł ukasz  K ośclelecki, p raw nie  i u rzę­
dowo- owe przeciw  p rzyw ile ju  d rukow ane egzem ­
plarze zabrać, a d ru k a rn ię  tak  długo zam knąć, do- 
pókąd N iem ojew ski nie zaręczy, iż coś podobnego 
d rukow ać już nie,da. Jednakow oż ale ów d ru k a rz  
m im o w yraźnego zakazu  te  sam e k siążk i w G rodzi­
sku  drukow ał, tak  iż dopiero w  m arcu  ro k u  1579 do­
stały  się one z w ielk iem i tru d y  do rą k  naszych".

Ale n ie ty lko  prześladow anie ze strony  ducho­
wieństwa. zniew oliło d ru k a rza  N erin g a  do opuszcze­
n ia  P oznania, lecz i  ta  okoliczność, iż będąc ubogim , 
nie móigł się bez poparcia  w  p o siad an iu  d ru k a rn i u- 
trzym ać. Pożyczył sobie zatem  od dok to ra  A dam a 
Pauli,nie,go 100 złotych; gdy jednakow oż sum ę tę w 
oznaczonym  czasie zapłacić nie mógł, zaw ezw ał go 
P au lin i przed sąd  m iejsk i i uzyskał przeciw  n iem u 
w yrok, sk azu jący  N eringa n a  k arę  w ięzienną, ponie­
waż nie posiadał żadnego m a ją tk u  w n ieruchom o­
ściach. (Ciąg dalszy nastąpi.)



H olenderska w ystaw a druków w Lipsku. W  m u ­
zeum k sięg arsk iem  i g raficżnem  (M useum  fu r Buch 
uncl Schrift) w L ipsku  o tw arto  rodzajow ą w ystaw ę 
d ruków  firm y  ho lendersk ie j: „K rólew skie zak łady
graficzne Sp. Akc., poprzednio Corns. Im m ig  i Syn 
w R otterdam ie". W ystaw a budzi w ko łach  fachow ych 
żywe zain teresow anie , gdyż zazn ajam ia  zw iedzają­
cych z now ym  sposobem  w ykonyw ania  d ruków  w Ho- 
lan d ji, zw anym  podług W ynalazcy „Im m igrafją". 
Sposób ten  polega na  tem , że rep ro d u k cje  starych  
drzew orytów , sztychów  i m ap  w ykonuje się bez po­
m ocy a p a ra tu  fotograficznego, lecz w prost z św ia tło ­
czułej p ły ty  cynkow ej. In n y  rodzaj w ykonyw ania  
d ruków  polega na fo tograficznem  dokonyw aniu  pocł- 
d ruków  i obwódek banknotów  i innych  papierów  
w artościow ych, jak  akcyj, un iem ożliw iający  wyrób 
fa lsyfikatów . Również zadziw ia rep ro d u k c ja  k o lu m ­
ny d ru k a rsk ie j za pom ocą m atry cy  fotograficznej: — 
Zwyż w ym ien iona h o len d ersk a  firm a  g raficzna zy­
sk a ła  sław ę św iatow ą.

Geny za księgi starożytne. W Bonoinji sprzedano 
drogą p rze ta rg u  publicznego bib ljo tekę inkunabu łów , 
złożoną z 400 dzieł, u  M. L am pertza. Sprzedaż przy­
n io sła  4 i pół m iljona. m k. n iem ieckich. Za dzieło 
„C osm ographia" P to lom eusza, d rukow ane r. 1482 w 
Ulm, zapłacono 155 000 m k. n iem ieck ich ; za dzieło 
„Pars:ival“ W olfrarna, d rukow ane 1477 r. 83 000 m kn.: 
za dzieło P io tra  de Crescentii-s „Opus ru ra liu m  corn- 
m odorum ", d rukow ane 1479 r. 84 000 m k. n. D ruko­
w aną r. 1479 w S tra ssb u rg u  „B iblia lati.ua" zakupiono  
za 71 000 m k.

Przegląd czasopism

„Grafika Polska". U kazał się I zeszyt „G rafiki 
P o lsk ie j" , czasopism a, poświęconego sztuce graficz­
nej, ro k  trzeci wychodzącego. Zeszyt powyższy za­
w iera: R edakcja: Podstaw ow e założenia „G rafiki
Polsk ie j", — A ntoni B urko t: W ybitn i ludzie d ru k a ­
rzam i (Józef P iłsu d sk i i S tan isław  W ojciechow ski). 
— R edakcja: S p raw a  plag jatów . — W itold Rożen: 
E ste ty k a  zadrukow anej k a rty . — B ezm yślne n a ś la ­
dow nictw o. — B. P a ty n a : Ja k a  m aszyna do sk ład a ­
n ia jes t najlepsza  i n a jw y d atn ie jsza . — M aszynista: 
M urzenie podczas d ru k u . — J. O lszewski: Fo todru- 
karstw o . — K ron ika artystyczna. — Różne w iadom o­
ści. — K om unikaty  R ady połączonych O rganizacyj 
P rzem ysłu  Graficznego. — W ykaz cen rynkow ych 
artyku łów , używ anych  w  przem yśle graficznym . — 
F rag m en t z k siążk i drzew orytow ej art.-graf. E. Bar- 
tłorniejczyka. — U kład  ok ład k i i zeszytu arty sty -g ra- 
fika  L udw ika  G ardow skiego. Zeszyt odznacza się 
p ięknym  k ro jem  użytych czcionek, w ykw in tnych  u- 
k ładem  i w zorow em  odbiciem , w 2 ko lorach  na  p a­
pierze bezdrzew nym .

Przeglądu W szechpolskiego w yszedł zeszyt stycz­
niowy. Treść: B. W asiu ty ń sk i — U w agi nad  zagad­
n ieniem  narodow ości w Polsce; St. Kozicki — Z asa­
dy i rzeczyw istość; I. O. G rabow ski — Założenia n a ­
c jonalizm u całkow itego; S. K obyliński — Żydzi w 
Niemczech.

Obrazki Komunijne
w  r ó ż n y c h  w i e l k o ś c i a c h  w  p i ę k n e m  

w i e l o b a r w n e m  w y k o n a n i u  e h r o m o -  

l i t o g r a f i e z n e m ,  j a k  r ó w n i e ż  OBRAZKU  

K S I Ą Ż K O W E  I P R Y M I C Y J N E  o r a z

O b r a z y  O le o d r u k i
ś c i e n n e  w  r ó ż n y e h  w i e l k o ś e i a e h ,  

p o s i a d a  w  w ł a s n y e h  n a k ł a d  a e h  

i p o l e e a  p o  e e n a e h  h u r t o w n y e h

Drukarnia » .  Wojciecha
P O Z jM A ft

N a  ż y e z e n i e  w y s y ł a m y  w z o r y  
z a  o b l i e z e n i e m .

M am y na sk ład zie :
P apier kancelaryjny

w form. 42 X  68 cm, wagi 22 kg. w halach po 
5000 arkuszy i w formacie 6 8 X 8 4  cm wagi 44 za 
% 0, w' balach po 3000 arkuszy,

Papier konceptowy
hialy, w formacie 42 X  68 cm w- balach po 6000 
arkuszy i w formacie 6 8 X 8 4  cm wagi 40 kg za 
°/co> w helach po 3000 arkuszy.

Papier piśmienny zielony
w formacie 70 X  100 cm. wagi 47 kg za °/m, 
w balach po 3000 arkuszy.

Karton pocztówkowy
biały bezdrzewny, na  pocztówki maszynowe w lorm. 
5 8 X 8 2  cm. w agi 118 kg za °/w, w balach po 1000 
arkuszy. Karton ten nadaje  się również na 

Karton rysunkowy
Półkartony okładkowe

zielone, czerwone, niebieskie i popielate, w for­
macie 68.5 X  100 cm, wagi 90 kg za % 0, w balo­
tach po 15Ó0. arkuszy.

Sprzedaż tylko członkom Związku Zakt. Graf. i Wyd. na P. Z .

Hurtownia Drukarska T. A.
Teief. 2555. POZNAŃ, Stary Rynek nr, 4, Teief. 2555.



P R Z E G L Ą D  PflPIERniCZy
<r

Organ Stowarzyszenia Polskich Kupców Papierniczych w Poznaniu.

Z Stowarzyszenia Polskich Kupców 
Papierniczych.

Z ebranie Stow arzyszenia, P o lsk ich  Kapców P a ­
pierniczych z dnia, 19 bm. zagaił przew odniczący p. 
B artsch u ta rty m  zwyczajem  i w spom niał n a  w stępie, 
że nadzw yczaj wysokie podw yższenie op łat poczto­
wych, o 200 procent, pow iększy znacznie koszty h a n ­
dlowe i-w ydatk i należy w k a lk u lac ji sp rzedaży  de ta­
licznej uw zględnić. Również należy uw zględnić, u- 
s tan aw ia jąc  cenn ik , zwyżki pensji persona,łu o 50 %.

Polecono członkom  stow arzyszeniu  w ojskow em u 
„B rygada" nie udzielać żadnego k red y tu , gdyż nie 
płaci a. n a  momita nie odpow iada.

N astępnie p. d y rek to r Nędzewicz re feru je  w 
przedm iocie zam ów ionej w księgarn i „Ruch" serji 
pocztów ek z w idokam i m ia s ta  P o zn an ia  celem rod­
sprzedaży  przez członków, że po jek tu  zrealizow ać nie 
m ożna. F irm a  „Ruch" doniosła bowiem  w ostatn iej 
chw ili, że podanych  uprzednio- cen podtrzym ać nie 
może. — W sp raw ie  powyższej, w  spraw ie w ydaw ­
nictw  pocztów ek z w idokam i i artystycznych  wogóle 
wywiązała, się obszerna dyskusja , uw ieńczona tem , że 
polecono p. B artechow i, k tó ry  udaje  się na  T arg  w 
L ipsku  w spraw ie rzeczonej rozpytać się w śród firm  
zagranicznych. Dalej zw rócono ■członkom S tow arzy­
szen ia  uw agę na. w ydaw nictw o p, Kostrzewsfciego, 
w łaściciela zakładów  graficznych „A tlas" w P ozna­
niu, k tó ry  w ydał codo,pi e rb  w edług o ryg ina łu  p. Go­
sie, niecki ego, profesora przy Państw ow ej szkole sz tu ­
ki zdobniczej w  P oznan iu  w sp an ia łą  pocztówkę a r ty ­
styczną z w idokiem  zaniku  w P oznan iu . Z ebrani 
żywo za in teresow ali się tem  w ydaw nictw em , w yraża­
jąc nadzieję, że p. Kas tczew ski jak n ajp ręd ze j w y­
daw nictw a tego rodizaju pom noży o dalsze okazy z 
dziedziny k a r t ilu strow anych .

Przyszłe zebranie ustanow iono na dzień 5 m arca  
o godzinie 7 wieczorem.

W  końcu  uchw alono n astęp u jący  cen n ik  w sprze­
daży detalicznej-, obow iązujący do 5 m arca:

CENNIK
(Przedruk wzbroniony przez Stow. Polskich Kupców

Papierniczych).
Papier koncept. 10..kg................................. 90.—  mk.

„ 10 „ linjow.................. 120.— „
„ kancelar. 12 „ ............................... 150.—  „

, „ „ 12 „ kratk. i Jinjow. . . 160.— „
„ * 12 „ z rubryk. . . . . .  180 — „

kupiecki 4° (20 kg ) •   160.— „
8° (20 k g . ) .................................. 9 0 . -  ,

■„ b i l e t o w y  80.—  „
w teczkach 5/5   3 5 0 .— „

Okładka szara lub niebieska 7 b ................... — . — „
v> n j) » 7 a ....................... /00. „

Bibuła b iu ro w a ............................................................ 1100. — „
„ do f i l t r o w a n i a ............................................  750.— „
„ do kwiatów kolor  280 .--  „
„ do kwiatów krepow...............................1500.—- „

Papier kolorowy ,,g lace“ .................................  230.—  „

Papier srebrny lub z l o t y ............................. . . 250.— mk
pergaminowy 7 5 X 1 0 0  . . . . . . 550.—
pergaminowy do konserw. . . . . . 700.—
do pakowania ark. 7 0 X 1 0 0  . . . . 750.— V

w rolkach metr b ........................ . . 400.— V

Zeszyty po 4 ark. czyli 16 kart . . . . . 500 ,—
„ dz;enniki 5 ark ............................... . . 600.—

do s t e n o g r a f j i ............................. . . 500.—
„ do nut ........................................... . . 800 '—
„ do zadań 4° .................................. . . 550 .—

Zeszyciki 8° linjow. 2 arkusze . . . . . 300.— W
,. 8° linjow. 4 arkusze . . . . . . 500.— yy

Zeszyty do rysunków 12 kart . . . . . 1300.— y>
do r y s u n k ó w ................................. . . — w

Bloki do rysunków s z a r e ........................ ■ . 900.—
do rysunków białe ........................ . 1800.— Yl

Okładki do zeszytów (cienkie) . . . . . . 60.— V>
Etykiety do zeszytów niegum.................... . . — .— V

,, do zeszytów gumow. białe . . . . 25.— W
Ołówki czarne najt. (Majewskiego) . . . . 450.— ł>

., czarne D e s s i n .................................. . . 500.— y>
„ czarne lepsze niem. AW F. . . . . 500.— n
„ nieb. lub czerw, (białe trzonki) . . 950.— »
,, kopijne tańsze (fiol. drzewo) . 1100.— »
,, kopijne Boruta lepsze . . . . . 1200.— w
,, kopijne Castel! (Koh-i-noor) . . . 3000.— yy

Węgle do r y s u n k ó w ................................. . . 6 0 0 ,— yy
Rysiki t a n i e ..................................................... . . 75 .— w

,, (białe) m le c z n e .................................. . . 90.— yy
Tablice na 5 l i n j i ........................................... . 2200.— yy

na 6 l i n j i ...................................... . 5000.— yy
,. na 7 linji . . . ........................ . . — .— yy

Kredki pastel. 6 sz t ..................................... . . 750.— w
„ pastel. 12 sz t ..................................... . 1200.— »

Farbki w kaw. , ,lskry“ ok r ........................ . . 550.— yy

„ w kaw. „Iskry" srebr. i zlot. . . 1800.— yy

Pióra szkolne nr. 4 5 - 6 1 ............................. . . 80 .—
,. 0 , 7 5 ..................................................... . . 100.—
,, Brenieńskie ...................................... . 150.—
,, z k u l k ą ................................. . . 150.— yy

,, .,Ly“ i ś c i ę t e ...................................... . . 150.— w

,, do r o n d a ........................................... . . 150.— yy

Koperty kupieckie k o l o r o w e ................... . . 50.— yy

„ kupieckie b i a ł e ............................. . ,  90.— w

„ biletowe b i a ł e ............................. . . 45 .—
urzędowe 1/2 ................................. . . 5 5 . - yy

„  do akt d ł u g i e .................................. . . 180.— yy

Formularze rach, 1/4 a rk .............................. . . 50.—
„  rach. foljo jednostronne . . . 120.— yy

„  do kasy chorych ................... . .  45.— yy

„ odmeldowań policyjn . . . . . 5 0 .— V

Listy p r z e w o z o w e ...................................... . . 50.— yy

„  „  pospieszne . . . . . . 5 0 .—
Papier do nut 12 i 16 linj......................... . . 500.— Yl

Pocztówki b l a n k o ........................................... . 30, 40.—
Telegramy K o ś c iu s z k o w s k ie ................... . . 500.—
Tel. Tow. Czyt. Ludów, i Czyt. dla Kob. .  . 500.— V



F in lan d ii. Szczególnie nadeszły  zlecenia z Angl.ji.Karty do gry 32 1.................................................  5000.—  mk,
„ do gry 52 1...................................................... 6500,—  „
„ z widokami P o z n a n i a ..................................150.— „
„ a r t y s t y c z n e ...................................... ....  . 250 —  „

Trzonki (najtańsze) ...........................................  250.—  „
Papier gumowy w r o lk a c h ..................................... 180.—  „
Teki do listów (registratory) 4° z futerałem 12000.—  „

„ do listów (registratory) 2° z futerałem 14000.— „
Skorowidze do t e k ...........................................  1800 — „
Skoroszyty foljo 8 cm..............................• . 1600.—  „
Dziurkacze  ..................................................... 10500.—  „
Kalka do maszyny 2 ° .................................. od 120.—  ■„

„ ołówkowa w a r k u s z a c h   300.—  „
Spinki do listów m a ł e ...................................  1400.— „

„ do listów w i ę k s z e ..............................  1500.— „
Pineski 1 .......................................................... 2000.— „

I I  2300.—  ,
II I........................................................... • . 2600.—  „

Poduszeczki do stempli 0   4500.—  „
„ do stempli 1..................................  6500.—  „
„ do stempli 11................. . 9000 — 55

Lak czerwony do listów funt . . . 26000.— 55
Lak do pakowania l a s k a ................... 1800.— 55
Kolebacze 7 x/a ctni.............................. 1800.— 55
Atrament bankowy Leszczyńskiego 7 i . . . 1 5 0 0 0 . - 5?

55 55 i • 7  2 ■ . 9000.— 55
» v n 7  4 • . 6000 — 55

x) v n 7s  ■ . 4000.— 55

» v •’ Ił 7ie . 2500 .— 55
X) X) to 7 * f . 1600.— 55

Atrament kopjowy Leszczyńskiego 7 i . 22000.— 55
w 55 .to 7a • . 12000.— 55

5’ X) to 7* • . 7000 — 55
55 n to 7 s . 5000.— 55

55 V to 7)6 . 3000.— 55

55 55 51 7 i32 . 1800.— 55
Atrament Herolda l/ 1 ........................ 9000.— 51

V.5 5 5 5 1 2 • • • • ■ • . 6000.— 5 '
!/XX » / 4 ........................ 3 5 0 0 . - 55
1/'.X *5 1 6 .................................. 2100.— ..

)) >! /l(i . . . . . . . . . 1500.— to
I) » / 32 ................... . 900.— 55

Tusz do rysowania czarny płynny . . 1700.— 55
,, ao rysowania kolorowy płynny . . . 2000. - 55
„  do stempli czerw ....................... 5000.— 55

F l i r t .......................................................... 2000.— 5
Kreda ..................................................... . . 60.— 55
Agendy ,,Pol“ m a ł e ............................. . 3600.— * 5
Agendy „P o l“ d u ż e ............................. — . — to
Albumy miasta Poznania . . . . . 1000.— 55

Z rynku papierniczego

Jugosław ia. Z istn ie jących  obecnie pap iern i 
zna jdu je  się pięć w Słow enji, gdzie zapas drzew a o l­
brzym i i siły  w odne w poddosta tku , ta k  że przem ysł 
pap iern iczy  posiada w szelkie w aru n k i by tu  i rozw oju 
Za czasów podatności w a lu ty  jugosłow iańsk iej p a ­
p iern ie  zaopatrzy ły  (się w bogate zapasy surow ca. W 
osta tn im  czasie jednakże k u rs  d in a ra  spada, wobec 
czego p rzew idu ją , że koszty  w ytw órcze się pow iększą, 
a  co za tem  idzie — także ceny za gotowe papiery .

Finlandja. Z powodu s tra jk u  i lo k au tu  w Szwe­
cji popyt za b łonn ik iem  roślinnym - ' ożyw ił się we

Stow arzyszenie fab rykan tów  b łonn ika  sprzedało  z 
góry produkcję za lu ty  i m arzec, w ynoszącą m iesięcz­
nie 17 000 tonin. Ceny w ynosiły: 23 d o . 24 funtów
szterlingów  za bielony, 15, 10 ft. szt. za niebielony, 14 
do 14,10 ft. szt. za siln ie  w łókn isty  b łonnik  sulfatow y. 
P opy t z A m eryki zm alał, z F ran c ji i Belgji rów nież.

Popyt n a  w łókno drzew ne rów nież dobry. F a ­
b ry k an ci obecnie nie godzą się na  zaw ieranie długo­
trw ałych  um ów  po ustalonej cenie, w olą sprzedaw ać 
od razu  do razu , licząc na. zwyżkę ceny.

F ab ry k i p ap ie ru  gazetowego m a ją  fabrykację za­
m ów ioną n a  pół roku . F ab ry k an ci papierów  przed­
nich u sk a rż a ją  się n a  konkurencję  niem iecką.

Norwegja. P opyt n a  w łókno drzew ne ożywiony 
nadał, gdyż dostawa, z Szwecji z powodu s tra jk u  ze­
szczuplała, Ceny wyższe. N a zwyżkę cen za b łonnik  
ro ślinny  norw eski s tra jk  w Szwecji dotychczas w pły­
w u n ie  w yw arł. Ceny n ie  u legły  zm ian ie /jed y n ie  ce­
n a  za b łonn ik  n ad a jący  się do b ielen ia  za tonnę 
w zrosła  z 360 ina 370 koron. Popyt na  gotowy pap ier 
osłabł, jednakże fab rykanc i liczą n a  w iększe zam ó­
w ien ia  p ap ie ru  w ro lach , jeżeli s tra jk  w Szwecji d łu ­
żej po trw a, Sprzedaż pap ierów  gazetow ych słabnie 
w sku tek  k o n k u ren c ji n iem ieckiej.

P rodukcjąi b ło n n ik a  roślinnego w ro k u  1922 przed­
s taw ia  się następu jąco : b łonn ika  sulfitow ego w ypro­
dukow ano 177 000.to n n  (w 1921 r. 160 000 tonn), b łon­
n ik a  sulfatow ego zaś 15 000 tonn  (w 1921 r. 7000 tonn). 
Ogólna produkcja, b ło n n ik a  roślinnego, wobec p ro d u k ­
cji z ro k u  1921 w zrosła o 70 procent.

Rosja. W  Piotrogrodzie uruchom iono1 ż pow ro­
tem  p ap iern ie  N ew sky i K rasnoigw skaja, k tó re  po­
m nożą p rodukcję  p ap ie rn i G ołodajew skaja. Za. g ra ­
nicą, szczególnie we Fin.laindji, zam ów iono n a  wyrób 
p ap ieru  300 000 to n n  b łonn ika  roślinnego.

Stow arzyszenie- uczonych am ery k ań sk ich  poda­
row ało  rosy jsk ie j akadem ji um iejętności z okazji jej 
200-letniej rocznicy is tn ien ia  300 pudów  najlepszego 
p ap ie ru  d ruk arsk ieg o  na w ykonanie dizieł.

Niemcy. Tajifiy rad ca  P fu n d tn er, pełnom ocnik  u- 
rzęd u  h a n d lu  zagranicznego w  w ydziale p ap ie rn i­
czym, ogłosił w „H olzm arkt" -artykuł, w edług k tó re ­
go p ap iern ie  niem ieckie w yprodukow ały  w ro k u  
1922 m iesięcznie przeciętn ie 130 000 to n n  pap ieru  
(włącznie p ap ieru  gazetowego). Z tych  130 000 tonn  
m iesięcznej p rodukcji w yw ieziono zagran icę m ie­
sięcznie około 22 000 tonn, a więc szóstą część p ro ­
dukcji.

P ap ie ru  gazetowego produkow ano  1922 r , m ie­
sięcznie blisko 29 000 tonn, z tych eksportow ano za­
gran icę m iesięcznie okrągło 8000 tonn , a więc nie 
całą  trzecią  część p rodukcji.

W obec ru ch u  w ydaw ców  niem ieckich , dom aga­
jących  się og ran iczen ia  w yw ozu pap iern i za granicę, 
przez-coby — jak  przypuszczają. — ceny za pap ier sp a ­
dły, zaznaczają czasopism a fachowe w  Niem czech, że 
to doprow adziłoby w p rak tyce  do ograniczenia, fab ry ­
kac ji i zam knięcia, poszczególnych fabryk  pap ieru , 
albow iem  zapotrzebow anie p ap ieru  w ew nątrz  N ie­
m iec zm niejszyło się o- połow ę. W  rezu ltacie  papier 
w N iem czech by nie -staniał, lecz podrożał jeszcze b a r­
dziej w sk u tek  ograniczenia wywozu.

Z historji powstania stalówek.
W  nr. 3 naszego czasopisma, podaliśm y w a rty ­

kule „S tu letn i jub ileusz  fab rykacji stalów ek" opis 
ob-chodu s tu le tn ie j rocznicy założenia pierw szej fa ­



bryk i p iór stalow ych do p isan ia , k tó rą  w r. 1822 za­
łożył był w B irm ingham  fab ry k an t ang ielsk i Jobn 
M itchell. Do tego a r ty k u łu  w ypada nam  dodać, że 
za właściwego- w ynalazcę stalow ych piór do p isan ia  
uchodzi A lojzy Senefelder,.'r-o-dem z P rag i, w sław iony 
po w szystkie -czasy jako  wynalazca, litog rafji.

Senefelder, jak  tw ierdz i Alfons K ochanow ski w 
dziele „Die H erste llung  der Schreibfeder" (w ydaw ­
nictw o graficzne H eintze & Blamkertz, B erlin  NO.) 
żył przez długie la ta  z przepisyw ania, nut. Poniew aż 
m itrężne- przepisyw anie -z biegiem  czasu m u obrzydło, 
przeto w padł n,a pom ysł ro b ien ia  odbitek. Na, w y­
gładzonej płycie z miękkiego- kam ienia, w apiennego 
n ap isa ł u tw ór m uzyczny i robił z; niego o-dbitki. Tak 
pow stała litog raf ja. Na, płycie z k a m ie n ia  w ap ien­
nego- jednakże gęsie p ió ra  b ardzo  prędko- się zużytko- 
wyw-ały, przeto-, zm uszony potrzebą, k tó ra  je s t ro d z i­
cielką w szelkich ciekaw ych w ynalazków , w padł n a  
pom ysł w yrobu p ió r stalow ych: P ierw sze -swe p ió ra 
stalow e 'w yrabiał z, sp rężyny  od zegarka, k tó rą  nieco 
zahartow ał w o-gniiu, odpow iednio uform ow ał i prze­
ciął delik a tn ęm i nożyczkam i do- -cię-cia pap ieru . W y­
rób był ręczny. Senefelder po-d koniec 18 s tu lec ia  u- 
dał .się do- L ondynu, gdzie pom ysł jego- z biegiem  cza­
su zos-tał w ydoskonalony, a  w ro k u  1822 p o w sta ła  za­
sługą Johna, M itchella pierwsza- fabryka, stalów ek w 
B irm ingham . _____

Zanik worków papierowych.
Podczas w ojny św iatow ej w odgrodzonych przez 

koalicję od dostaw  zagranicznych  surow ców  rozkw itł 
w N iem czech parzeniysł w yrobów z p a p ie ru  i 
m asy  papierow ej. Czegóż to wów czas nie w yrab iano  
z p ap ieru  w zględnie m asy  papierow ej! W ym ieniam y 
tylko: konfekcję, bieliznę, ręczniki, pasy, szpagat itp. 
Szczególnie rozw inęła  się fab ry k ac ja  w orków  z p a­
p ieru , gdyż o surow iec ju tę  było trudno . P ap ier był 
tańszy , w  d o datku  n a  potrzeby n ap rzy k ład  przem y­
słu  chem icznego w ystarcza jąco  trw ały . Zaw iązało 
się naw et stow arzyszenie fab rykan tów  w orków  z p a ­
p ie ru  w Niem czech.

Obecnie donoszą z Niem iec, że fab ry k ac ja  w or­
ków z pap ieru  zna jdu je  się jeszcze w biegu, zlecenia 
a to li n ap ły w a ją  coraz skąp iej, gdyż cena za m iechy 
papierow e nie może w ytrzym ać k o n k u ren c ji za m ie­
chy w yrab iane z ju ty . W ielkie firm y w Niem czech 
pow racają  do w orka  z ju ty , k tó ry  jes t trw alszym , 
m ożna go dłużej używ ać i s tąd  — pom im o wyższej 
ceny — stosunkow o tańszym .

P ap ie r n iem iecki zaczyna cofać się przed so lidną 
k o n k u ren c ją  zagraniczną. Ju ta  zdobyw a z pow rotem  
utracone podczas w ojny w Niem czech przodujące s ta ­
nowisko we fab ry k ac ji w orków .

Ulepszenie maszyny do pisania 
„Hammond".

F irm a  „H am m ond Typew riter" p roduku je , zu- 
żytko-wując w ynalazek  A rtu ra  S. W heelera, nowe, 
ulepszone mas-zyny do p isan ia. U lepszenie po-lega, na 
tem , że przedział p-o-między lite ram i , s łow am i i w ier­
szam i m ożna dow olnie regulow ać. Pis-zący na m aszy­
nie przy pomo-cy os-o-bnego le-waru (p o 'n iem ieck u  
„H eber" — przyp.), m ożna go też nazYGać „odstępni- 
k iem “, z góry  może u regulow ać ods-tępy pom iędzy 
lite ram i, ażeby uzyskać p ism o  rozstaw ne, lub  też po­
m iędzy słow am i. W edle potrzeby odstępy m ożna zwę- 
żyć lub roz-szerzyć.

Nowa m aszy n a  „H am m ond" m a też i tę dogod­
ność, że z ła tw ością  w ym ieniać może k law ia tu rę , co 
m a tę dogodność, że m ożna używ ać lite r  odrębnego 
k ro ju  przy w ykonyw aniu  robót specjalnych, n ap rzy ­
k ład  przy zap isyw an iu  k arto tek . No-wy w ynalazek  
zezw ala używ ać do p isa n ia  ko-re-sponden-cji zwykłej 
typów  „S tandard", a gdy rozchodzi się o ścieśnione 
p-ism-o, typów  skonstruow anych, w edług no-wego w y­
n a lazk u  A rtu ra  S. W heelera,

Ceny w Niemczech.
Ołówki. Stow arzyszenie fab rykan tów  ołówków 

podwyższyło z dniem  9 lutego m nożnik  drożyźniany 
z 18 000 % na 30 000 %, także n a  zlecenia n iew ykona­
ne; zwyżka cen w ynosi 66 % wobec cen z przed  9 lu ­
tego.

Pióra. Stow arzyszenie fab ry k an tó w  p iór do p i­
sania. podw yższyło-znacznie swe w yroby z dniem  1 .lu ­
tego. F ab ry k i cen publicznie nie podały.

Wyroby papierowe. F ab ry k i ozdób papierow ych 
ogłosiły now ą zwyżkę z-a w yroby swe i to o 80 %, za ­
strzegając  codzienną zm ianę cern.

koperty. Stow arzyszenie fab rykan tów  kopert 
po-dwyższyło m nożnik  drożyźniany  z 17 000 % n a  
31 000 %.

Księgi handlowe. Stow arzyszenie fab rykan tów  
k siąg  hand low ych  podwyższyło ce-ny za w yroby swe 
o  200 p ro cen t -n:a -ostatnie ceny z d n ia  13 stycznia.

Zeszyty szkolne. Stow arzyszenie fab rykan tów  
zeszytów szkolnych u s ta liło  z dniiem 4 lułeg-o cenę 
m in im a ln ą  n a  zeszyty -szkolne ja k  n as tęp u je : ‘za 100 
zeszytów lin jow anych  w m odrej okładce, 4 arkusze, 
z, ety ldetem , -bez, w k ładk i bibułow ej, z 11 kg. pap ieru  
d-rzewneg-o-, n a  16 850 m kn.; za te  sam e zeszyty, lecz 
z p ap ie ru  12 kg. be-zdrze-wne-go na, 23 500 m kn.; za 
12% kg. bezdrzew ne n a  24 300 m kn. — przy zakupie 
hu rtow ym  coma-jmniej 1000 ze-szytów.

Karty do gry. Stowarzyszeniie fab rykan tów  k a r t 
dó- g ry  podwyższyło -ceny z-a w yroby swe z, dniem  21 
styczn ia  o. 80 procent.

Artykuły biurowe. Stow arzyszenie fabrykan tów  
artyku łów  b iurow ych podwyższyło- ceny za, a rty k u ły  
biurow e w yrab iane z drzew a o- 150 p rocen t n a  ceny 
ustanow ione w styczniu .

Przyszłe zebranie Stowarzyszenia Polskich Kup­
ców Papierniczych odbędzie się w poniedziałek  dn ia  
5 m arca  o godz, 7 w ieczorem  na sa li posiedzeń Z w iąz­
k u  T ow arzystw  K upieckich w gm achu  B an k u  P rze­
m ysłowców w  P o zn an iu  przy S tarym  R ynku. N-a 
p orządku  dziennym  ważne- spraw y, rów nież u s ta le ­
nie nowego cen n ik a  w sprzedaży detalicznej. L iczny 
udział członków i gości z kół fachow ych pożądany.

„Irys“, Dom Handlowo-Komisowy i biuro ogło­
szeń, Ostrów. F irm a  o tw orzyła z dniem  14. lutego 
przy u,l. W rocław skiej -skład arty k u łó w  piśm iennych 
połączony z gazeciaim ią. F irm a  p rzy jm uje  tak że  róż­
ne tow ary  w kom isow ą sprzedaż.

„Nasz Sklep", Sp. Akc., W arszawa. F irm a  p o ­
w iększa k ap ita ł akcy jny  z 120 000 OOOnnk. n a  320 m ili. 
m k. przez w ydanie 200 000 sz tuk  akcyj IV em isji, no­
m inalnej w artośc i 1000 m k. każda. Z arząd spółki 
m ieści się w. W arszaw ie, S ienna 15.

Notatki



„Przemysł Metalowy Raner, Kredyk i S-ka“, Sp. 
Akc., W arszawa. F irm ą  podw yższyła była k ap ita ł 
akcy jny  o 30 000 000 m k. na (50 000 000 mk. Obecnie 
zarząd  spółki zw ołuje nadzw yczajne w alne zgrom a­
dzenie akc jonarjuszów  n a  14 m arca br. o godz. li po 
po łudn iu  do b iu ra  firm y w W arszaw ie, S enato rska 
22, m. 4-4. Na p o rządku  dziennym  pom iędzy innem i 
sp raw a dalszego pow iększenia k ap ita łu  akcyjnego. — 
F irm a  w y rab ia  także g a lan te rję  i zabaw ki m etalow e.

W ystaw a w Rydze. W ydział k o n su la rn y  legacji 
ło tew skiej w W arszaw ie donosi nam , że od 22. lipca  
do 5 s ie rp n ia  1923 r. odbędzie się w  Rydze III. m ię­
dzynarodow a ro ln icza i przem ysłow a .wystawa, po łą­
czona z targ iem  wzorów.

Specjalny Targ papierniczy w Niem czech odbę­
dzie się od (> do 8 m a ja  br. w N orym berdze, w gm a­
chu „Bayr. Landesigew erbeanstalt".

Wyroby papiernicze na Targu w Lipsku. K arty  
pocztowe, im ieninow e i okazyjne oraz pap iery  lu k su ­
sowe na T argu  w L ipsku , k tó ry  się odbędzie od 4 do 
10 marca., um ieszczone zostaną w gm achach  ta rg o ­
wych „G rosser R eiter" i „S tenzlers H of“.

Numeratcr u maszyn do pisania. W S tanach  
Zjednoczonych A m eryki Północnej w prow adzono na  
ry n ek  zbytu p rzyrząd  zw any „Veeder U nderw ood 
T ypew riter C ounter", k tó ry  liczy p isane słowa. Nu- 
m era to r czyli liczebnik  słów  doskonale usług i oddaje 
przy  p isan iu  depesz.

Towary poszukiwane |

Zapytania.

(Bezpłatne dla abonentów.)

1. Kto dostarcza  złoto w lis tk ach  .do złocenia 
książek?

2. Kto w ykonuję drzew oryty  (klisze)?

4. K tóre fabryk i w y rab ia ją  bronzow ą i b ia łą  bi­
bułę do p ak o w an ia  w arkuszach  i bobinach?

5. K tóre fab ry k i w y rab ia ją  pap ier d rukow y 50 
gram ow y oraz m aszyną gładzone k arto n y  200 
gram ow e ?

9. Kto dostarcza czarną farbę d ru k a rsk ą , do d ru ­
ku  na  płótnie, n iew yp ieralną?

Odpowiedzi.
6. W. P łonka , Poznań, Zagórze 0.
7. W. P łonka , Poznań , Zagórze 0.
8. D ostarcza h u rt. C. B echler w Łęczycy.

O g ło sz e n ia :  J s t r ona  80 000, mk., 12 s t rony  
40 000, mk., V, s t rony  20 000, mk., %  strony 
10 000, mk., '/n; s t ro n y  5000, mk.  — Na s t ro n ie  I 
okładki  100%, na  s t ro n ie  II, III i IV okładki 
50% więcej.  D la  poszuku jących  p o s a d 50% opus tu .  

Numery  okazow e i dowodowe o p łaca  się. Ogło ­
szen ia  przyjm uje  się  do środy ran a  godziny 9-t e j .

P r z e d p ła ta  k w a r t , z p rze ­
s y łk ą  pod o p a sk ą  4000 m k. 
N um er p o je d y n c z y  400 m k.

Konto  czekowe P. K. O. Nr. 202 863. T e le fo n  2555. 
N akładem  Z w iązku  Z a k ładów  G ra f icznych  i W y ­
daw niczych  na P o lskę  Z a c h o d n ią  z s iedz ibą  

w P oz nan iu ,  S ta ry  Rynek nr.  4. 
R ed ak to r  „P rze g lądu  Graficznego" T eodor  Kryg 
R ed a k to r  „ P rzeg l .  P ap ie rń ."  Fr .  W ojc iechow ski  
- • - - - - - w P ozna n iu .  - - - - - -

BRULJONY
w prawdziwej czarnej ceracie, papier bez- 

drzewny, w pierwszorzędnem wykonaniu, 12-to i 20-to 
arkuszowe wykonuje i dostarcza li tyiko hurtownie

„POL” PO LSK A M ECHAN. FABRYKA 
WYROBÓW PAPIEROWYCH

(DAWNIEJ 0 0 HN & SIEBURTH) T. z o. p. 

P O Z N A Ń  - Grobla 14.
Tel. 3261 i 3261. Adres teleg. „POL''.

ODDZIAŁ MIEJSKI
Ul. P o d g ó rn a  10. (H otel F ran cu sk i)
Telefon 3813. = = = = =  Telefon 3813.

r  ■ |  |  I

I lU W U U u l n i
K sią ż k i do n a b o ż e ń stw a  
t a n io  i w wie lk im wyborze, 
p o c z tó w k i z w idokami,  
t eczk i  z pap.  l i s t .  i kop.  
%, Wio, 2%5 i z k w ia  tk am  i , 
z e s z y ty ,  o łó w k i i wie le  
innych a r ty k u łó w  p i ś m ie n ­
nych  t a n i o  do nabycia .

C en n ik  g r a t is .  -,s

POZNAŃ, Ratajczaka 11 a.

F a r b y  
k o l o r o w e

dostarcza

Hurtownia Drukarska
TOW. MC.

Poznań, St. R yn ek  4 .
Telefon 2555 .

Prosimir ogłaszać w piśmie ladiowem.

l i s i p n i a  Wydawnicza Polska


